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Przemówienie premiera Firlingera
na temat stosunków polsko-czeskich 

Roszczenia terytorialne pod adresem Polski?
Potężniejemy!

Z przemówienia tow. Premiera Osób
ki-Morawskiego na posiedzeniu Rady 
Naczelnej dowiedzieliśmy się, że Partia 
nasza z 12 tysięcy przed wojną w z r o 
s ł a  dziś do 250 tysięcy.

Z przedwojennej Partii opozycyjnej 
staliśmy się dziś Partią współrządzącą, 
Partią, która w oparciu o odrodzony 
ruch związków zawodowych i w soju
szu z bratnią P. P, R. stanowi p o t ę g ę ,  
która zadecyduje nietylko o życiu i roz
woju naszych partyj robotniczych, lec* 
której postanowienia będą brzemienne 
dla c a ł e g o  Państwa.

Jakim wpływom mamy do zawdzię
czenia silniejsze zwarcie i rozrost na
szych szeregów, coraz to mocniejsze sce- 
mentowanie klasy robotniczej? Czy jest 
to dziełem przypadku lub t. zw. „ko
niunktury?" Bynajmniej!

Przede wszystkim klasa robotnicza 
ze smutnych doświadczeń z przed roku 
1939 wyciągnęła n a l e ż y t e  w n i o s k i .  
Nie zapomniała hańby Berezy Kartu
skiej i Brześcia, nie zapomniała krwa
wych dni walki krakowskiego prole
tariatu.

Wpatrzona w hasła; „Niech żyje 
Rząd Robotniczo-Chłopski!", „Niech 
żyje Socjalizm!" — dziś klasa robotni
cza, a wraz z nią postępowa inteligen
cja i radykalne chłopstwo widzą i wie
dzą, że hasła te stały się f a k t e m  do
k o n a n y m  i fundamentem, na któ
rym budujemy Nową Polskę, Polskę, 
która w oparciu o zasady sprawiedliwo
ści społecznej, w y z w o l i  świat pracy 
z wyzysku i z pęt kapitalizmu.

W konsekwencji tego zdajemy sobie 
sprawę, że z a u f a n i e ,  jakim cieszy się 
wśród mas pracujących Polska Partia 
Socjalistyczna, nietylko uprawnia, lecz 
również z o b o w i ą z u j  e! Zobowiązuje 
członków do wytężonej pracy na wszyst
kich odcinkach życia współczesnego, w 
administracji państwowej, samorządo
wej i przemysłowej. Zobowiązuje do 
d y s c y p l i n y  partyjnej, bez której re
alizacja programu i utrzymanie jedno
litej linii politycznej były by nie do po- 
my ^ aia.

Nad przestrzeganiem tych zasad mu
simy czuwać wszyscy — i c z u w a m y !

Świat pracy jest przekonany, że pokła
dane w Partię nadzieje nie zawiodą. 
Świat pracy — mimo przejściowo trud
nych warunków materialnych — w i e 
r z y  w siłę Partii i dlatego zasila jej 
szeregi ooraz to nowymi zastępami wy
znawców idei socjalistycznej.

Że postępuje słusznie — dowodzą 
ostatnie uchwały Rady Naczelnej, po
wzięte w obronie świata pracy i klasy 
robotniczej. Zaś realizacja tych uchwał 
<— to d a l s z y  kr ok na d r o d z e  
d o  S o c j a l i z m u !  JW.

Wiceprezes K in  PPS w Fiaitji 
Iow. SzczerPiAski o Premiera

Warszawa,  4. 4. W dnia 3 kwietnia 
złożył wizytę tow. Premierowi Osóbce-Mo- 
rawskiema tow. Józeł Szczerbinki, członek 
Federacji Emigrantów Polskich, wicenrezew 
klufou PPS we Francji, i prezes TUR. Obyw. 
Szczerbióski był członkiem Rady Narodowej 
za czasów rządu Sikorskiego. W trakcie ser- 
deczuj rozmowy ob. Szczerbiński poinformo
wał tow. Premiera o rozwoju PPS we Francji 
i o działalności TUR na emigracji. Ob. Szczer
biński mówił o chęci powrotu Polaków do 
kraju, poza tym podkreślił ciężką sytuację ma* 
teriaJmą weteranów polskich na obczyźnie. ,

W a r s z a w ą  4  i  Od pewnego czasu 
niektóre koła w Czechosłowacji wysuwają 
— jak wiadomo — pewne roszczenia teryto
rialne pod adresem Polski. Roszczenia te 
dotyczą przede wszystkim rejonu Kiadzka. 
Jest rzeczą oczywistą, że istotnym celem 
tych śmiesznych pretensji czeskich jest 
wzmocnienie pozycji Czech w sprawie 
Zaolzia.

Stanowisko polskiej opinii publicznej 
w tej sprawie jest jasne. Nie będziemy się 
wdawali w dyskusję na ten temat. Nie je
den raz podkreślano n nas konieczność za
cieśnienia stosunków polsko - czeskich. 
Również czechosłowackie koła oficjalne wy
rażają często chęć i potrzebę utrwalenia 
przyjaznych stosunków. Ze zdziwieniem 
przyjęto więc wiadomość rromówieniu 
premiera Firlingera, wygłoszonym w miej
scowości Dvur Eraloze nad Łabą.

Premier Firlinger oświadczył m. łun.;
„Jesteśmy przekonani, że przy dobrej 

woli ze strony Pragi 1 Warszawy nasze 
wzajemno stosunki się ułożą. Będziemy dą
żyli do lego, aby nasze bezsprzeczne prawa 
do Kładzka zostały powszechnie 'uznane.

Londyn,  4. 4. — Minister spraw za
granicznych Ernest Bevin dokonał ot
warcia nadzwyczajnej konferencji w 
sprawie dostaw zboża dla Europy.

Min. Bevin oświadczył, że państwa 
europejskie powinny;

1. Rozpatrzyć sprawę przetrzymania 
krytycznego okresu na przednówku;

2. Sporządzić dokładniejsze dane o 
zbiorach tegorocznych;

3. Starać się za wszelką cenę powięk
szyć produkcję rolną.

Na konferencję przybyli przedstawi
ciele wszystkich państw Europy zachod
niej, nie wyłączając Niemiec, które by
ły reprezentowane przez Komisję Kon
trolną, Z państw wschodnio-europej
skich przybył dotychczas tylko przed
stawiciel Polski,

N o w y  Jork,  4. 4. — Z 15 minuto
wym opóźnieniem rozpoczęło się posie
dzenie Rady Bezpieczeństwa w Nowym 
Jorku. Delegat radziecki, zgodnie ze 
swym oświadczeniem, nie przybył na 
posiedzenie.

Przewodniczący dr. Kuo-Tai-Chi od
czytał pismo, jakie otrzymał od Amba
sadora radzieckiego w Waszyngtonie, 
Andrzeja Gromyko. W piśmie tym 
amb. Gromyko podał do wiadomości 
Radzie Bezpieczeństwa następujące in
formacje: „Rokowania doprowadziły już 
do porozumienia w sprawie wycofania 
wojsk radzieckich z Persji. Problem 
ewakuacji wojsk radzieckich został roz
wiązany przez wzajemne porozumienie 
obu rządów. Inne zagadnienia nie mają 
żadnego związku ze sprawą wycofania 
wojsk radzieckich. Zagadnienie konce- 
syj naftowych, względnie wspólnego to
warzystwa akcyjnego zostało poruszone 
w 1944 r. niezależnie od sprawy wyco
fania wojsk".

Następnie przewodniczący odczytał
pismo ambasadora perskiego w Wa-

Również w interesie Polski leży, abyśmy 
wspólnie ten problem po przyjacielsku roz
strzygnęli. W ten sposób bowiem stworzy
my wspólny wał obronny przed agresją 
nlemieeką. W przyjaźni i sojuszu z Polską 
widzimy rękojmię bezpieczeństwa Czecho
słowacji i  Polski oraz gwaraneję pokoju 
W Europie".

W warszawskich kołach politycznych 
wyraża się powątpiewania, czy uwagi pre
miera Firlingera, dotyczące Kładzka, mogą 
się przyczynić do osiągnięcia szczytnych 
celów, jakie zakreśliła sobie polityka za
graniczna Czechosłowacji, a mianowicie: do 
przyjaźni i sojuszu z Polską.

Ze strony polskiej okazano wiele dobre 
woli. Polska opinia publiczna po przemó
wieniu premiera Firlingera gotowa zwąt
pić w dobrą wolę rządu Czechosłowacji. A 
przecież — jak to powiada premier Firlin
ger — bez dobrej woli obu stron trudno 
będzie osiągnąć to, co jest wspólnym celem 
Polski i Czechosłowacji, a mianowicie — 
braterskie stosunki między tymi dwoma 
krajami. (PAP).

Następnie min. Bevin podkreślił, że 
konferencja obecna jest przygotowaniem 
do konferencji, która ma odh^ć się w 
maju w Waszyngtonie i wyra' nadzie
ję, że konferencja pokaże światu, iż pań
stwa europejskie potrafią rozwiązywać 
swe własne problemy. Ma on również 
nadzieję, iż uda się położyć podwaliny 
dalszej polityki międzynarodowej w 
sprawie aprowizacji dla dobra ludz
kości.

Przewodniczący komisji zbożowej 
urzędu aprowizacyjnego, Mac Iver, 
oświadczył, że zapotrzebowanie na zbo
że i mąkę w pierwszym półroczu 1946 r. 
wynosi 20 do 21 milionów łon, a w ra
mach pomocy dla Europy dostarczone 
będzie około 13 milionów ton. Wobec 
tego powstanie w tym okresie czasu de
ficyt, wynoszący 7 do 8 milionów ton.

szyngtonie, Husseina Ala, który podał, 
że rząd radziecki przesłał rządowi per
skiemu 3 memoranda.

Pierwsze memorandum dotyczy wy
cofania wojsk radzieckich z Persji. Po 
otrzymaniu tego memorandum został 
rząd perski poinformowany, że wycofa
nie nastąpi, o ile nie zajdą nieprzewi
dziane okoliczności.

Drugie memorandum radzieckie za
wiera projekt utworzenia radziecko-per- 
skiego towarzystwa dla eksploatacji pól 
naftowych.

Trzecie memorandum dotyczy spra
wy autonomii Azerbejdżanu.

Po odczytaniu tych pism, oświadczył 
Hussein Ala w odpowiedzi na pytanie 
Byrnesa, co następuje;

„Jeżeli przedstawiciel Zw. Radziec
kiego cofnie zastrzeżenie, że ewakuacja 
wojsk radzieckich nastąpi, o ile nie zaj
dą nieprzewidziane okoliczności, oraz 
jeżeli rząd radziecki złoży Radzie Bez
pieczeństwa zapewnienie, że ewakuacja 
wojsk radzieckich nastąpi bezwarunko
wo do 10 mają br., wówczas Persja nie

hzetiźnie ze I n g o  przez Mm 
M usza na oiniiowe stolicy 

Prezydentowi Bieniowi
Warszawa,  4. 4. Dnia 3 bm. w Bel

wederze odbyło się uroczyste przekazanie 
Prezydentowi Bierutowi iunduszn na odbudo
wę stolicy, zebranego przez funkcjonariuszy 
Milicji Obywatelskiej. Przekazania dokonała 
delegacja Milicji z komendantem głównym 
Milicji Obywatelskiej, gen. Witoldem, na 
czele.

Winosz, ia ręce Prezydenta Bieruta ze
brany prze* Milicję na odbudowę stolicy lun- 
dusz — 7.300.000 zł — komendant glówrły Mi
licji Obywatelskiej, gen. Witold, zaznaczy!, 
że prośbę Milicji jest obrócenie tej sumy na 
odbudowę szkolnictwa stolicy. Prezydent 
Bierut w odpowiedzi zwróci! się do delega
cji z  następi|iącymi słowami:

„ObywateleJ W imieniu Naczelnej Rady 
Odbudowy Stolicy dziękuję wam serdecznie 
za tę pierwszą oiiarę na rzecz odbudowy sto
licy, złożoną w imieniu kadr Milicji Obywa
telskiej, Jestem szczególnie wzruszony, że 
Milicja Obywatelska, która pełni w naszej 
Ojczyźnie niesłychanie trudną, ciężką i od
powiedzialną pracę, w warunkach wyjątkowa 
trudnych, nie zabezpieczających dostateczne
go bjyhi pracownikom Milicji, w warunkach, 
które świadczą o wyjątkowej ofiarności pra
cowników, potrafiła zdobyć się również na 
pamięć o ogółu, naszych państwowych zada
niach, potrafiła się zdobyć na uczucia silne 
na rzecz umiłowanej przez nas wszystkicn 
stolicy naszego państwa — Warszawy. Dzię
kuję serdecznie za ten dar i pragnąłbym, 
aby stał się on przykładem dla wszystkich 
innych organizacyj urzędniczych, społecznych 
obywatelskich w naszym kraju."

W imieniu stolicy podziękował delegacji 
pre-fydeat miasta Tołwiński.

Minister Odbudowy, Kaczorowski, w swym 
przemówieniu podkreślił, że przykład ofiarno
ści Milicji, która żyje i pracuje w tak ciężkicn 
warunkach, dodaje otuchy 1 wiary, że wiel
ka praca odbudowy stolicy zostanie dopro
wadzona do pomyślnego końca. (PAP)

Przeciw połączenia się z komunistami.
Berl in.  (ZAP) W Berlinie odbyło się glo. 

sowanle wśród socjalistów nad sprawą ewen
tualnego połączenia się z komunistami. Gło
sowanie odbyło się w sektorach amerykań
skim, brytyjskim i francuskim.

Członkowie partii socjalistycznej wypowie
dzieli się przeciw połączeniu z komunistami w 
stosunku 7:1. Głosowało 71% członków par
tii Na pierwsze pytanie, czy należy przystą
pić do natychmiastowego połączenia się z ko
munistami, odpowiedziało 19.529 członków 
nnie”, — 2.937 „tak”, czyli 82% przeciw.

Na drugie pytanie, czy należy porozumieć 
się z komunistami, by zaniechać bratniej wal
ki, 14.763 czyli 62 procent odpowiedziało 
„tak", — 5.559 głosów „nie”, podczas gdy 17% 
głosujących na to pytanie nie odpowiedziało.

Ruch oporu w Hiszpanii
Waszyngt on,  4. 4. Agencja United 

Press donosi, iż w Katalonii wzrasta ruch o- 
pozycyjny przeciwko rządowi gen. Franco. 
Ruch oporu w Madrycie, noszący nazwę „de
mokratycznego zjednoczenia narodowego", 
posiada rozgałęzioną sieć organizacyjną w 
miastach prowincjonalnych i przygotowuje 
się do oswobodzenia Hiszpanii z  pod jarzma 
terroru faszystowskiego. Z powoda głodowych 
racji żywności niezadowolenie z rządów gen. 
Franco wzrasta z dnia na dzień. (PAP)

M  oómików w Stanach
Nowy Jork.  Dnia 1 kwietnia, o godzi

nie 5 rano, wybuchł w Stanach Zjedn. strajk 
w kopalniach węgla, obejmujący 400.000 gór
ników. Strajk został proklamowany przez 
związek zawodowy górników, ponieważ przed
siębiorcy odrzucili projekt wpłacania 10 cen
tów od tony produkowanego węgla na rzecz 
funduszu zdrowia 1 opieki. (PAP)

będzie nalegała na rozpatrywanie tej 
sprawy".

Celem wręczenia członkom Rad}
Bezpieczeństwa pism, odczytanych na 
ostatnim posiedzeniu, odroczono obrady 
do dnia następnego,

Otwarcie konferencji dostawy zboża 
dla Europy

Przedstawiciel Polski bierze również udział

Z Rady Bezpieczeństwa

Problem Persji wciąż jeszcze aktualny
Trzy memoranda Związku Radzieckiego



Strona 2 „GŁOS POMORZA" Strona 2

Niema niepodległości bez Socjalizmu
Przemówienie wiceprezesa CKW-PPS tow. Kazimierza Rusinka na posiedzeniu Rady Nacz. PPS

Dzień dzisiejszy, dzisiejsza rzeczywistość, 
czy na nią patrzeć bodziemy ze stanowiska 
narodowego, czy partyjnego, ostrzegają i 
przed chorobliwą zarozumiałością i prze<l 
paniżariem godności osobistej i godności 
grupy, jako Partii i jako narodu. Jesteśmy 
w sytuacji wyjątkowej. Stosunki między
narodowe i nasze wewnętrzne położenie są 
tego rodzaju, że Partia i Państwo muszą 
specjalizować się więcej w naukach ścis
łych, aniżeli w medycynie. Więcej matem i- 
tylci, w ięcej ekonom ii. Jeżeld u p ie ra ć  s ię  
będziemy przy medycynie i ra to zgolą, 
ale na obecnym etapie szukajmy tylko In
ternistów, a nie chirurgów.

O co chodzi? Jakie istnieją problemy, 
czym żyje naród, czym musi żyć każdy so
cjalista, nie tylko ten z Krakowa i ten z 
Żoliborza, nie ten z RPPS i r*ie ten z WRN, 
ale socjalista, PPS-owiec.

Chcemy demokratyczne] Partii, demo* 
krafycznego socjalizmu i demokratycznego 
Państwa. Niezależności i suwerenności na
rodu i Partii. I to nie będzie megalomania. 
jeżeli powiem, że nasza Partia ma to po
czucie odpowiedzialności i świadomość tej 
wielkiej roli, jaką ma do spełnienia. Speł
nimy ją nie bez zadzierania nosa do góry, 
ale przez wsadzanie nosa do każdej komór
ki naszego państwowego i gospodarczego 
życia. Nie może być dziedziny i odcinka w 
naszym życiu, gdzieby PPS-owiec miał 
wstęp wzbroniony, a inni posiadali mono
pol wyłączności. Czy to będzie wojsko, czy 
Bezpieczeństwo, Przemysł, czy Aprowiza
cja, wszędzie jesteśmy potrzebni i wszędzie 
być musimy. Na jednym odcinku wystąpi
my jako kierownicy parowozu, na innym 
jako kontrolerzy, na trzecim — jako brem- 
zerzy.

Nie dla polemiki z Towarzyszami, ile 
dla jasnego i uczciwego stawiania sprawy 
zabieram głos, ażeby przestrzec i przed ir*> 
tegralnymi demokratami i przed rewolucjo
nistami, bo jesteśmy w położeniu, że nie 
stać nas na Demokrację, któraby już dziś 
gwarantowała wolność osobistą i wolność 
obywatelską i przedwcześnie mówić o re
wolucji i dyktaturze proletariatu. We wszy
stkim trzeba zachować umiar, w wypowie
dziach powściągliwość, a w polityce i tak
tyce Państwa i Partii, — rozsądek. Przede 
wszystkim rozsądek.

Metafizyki nie lubię, poezję kocham.
Ale nie moźru być poetą tam, gdzie trzeba 

mówić prozą i mówić czasem rzeczy przy
kre, mówić językiem star owczym, a czasem 
językiem Woli, czy Powiśla.

Rządząc, nie przeceniajmy naszych sił, 
naszej popularności. Ale nie uprawiajmy 
także rzemiosła opozycji i w Partii i w sto
sunku do rządu. Krytyka niech nie będzie 
również uważana zi herezję, bo brak kry
tyki prowadzi do mnożenia błędów, a cza
sem i kompromitacji i klęsk.

Jakie aktualie problemy istnieją przed 
Partią?

1. Stosunek do Związku Radzieckiego.
Pod tym względem musi panować jedność 
i jedna musi być postawa i stanowisko Par
tii. Bezwzględnie pozytywne.

2. Stosunek do państw zachodnich. 
Współpraca z państwami demokratyczny
mi. Kontakt z międzynarodowym ruchem 
socjalistycznym, w razie potrzeby — kryty
ka. Przykład — Hiszpaita, wystąpienie Be- 
vina, polityką Anglii w odniesieniu do Gre
cji. wystąpienie Churchilla itp.

3. Stosunek PPS do PPR. Szczera i lo
jalna współpraca, pod warunkiem zacho
wania niezależności.

4. Blok wyborczy. Cztery, pięć, lub sześć 
stronnictw, w zależności od tego, ile stron
nictw do bloku przystąpi. Oczywiście tak, 
szczerze i uczciwie. Uczciwość obowiązuje 
wszystkich kontrahentów, przy czym każ
da ze stron musi mieć poczucie rzeczywisto
ści i realnych wpływów w opinii i masach.

5. Stosunek do P. S. L, Krytyczny do 
całości, wrogi do kierownictwa, bezwzględ- 
i«y, lecz poważny w walce.

8. Stosunek do Spółdzielczości. Pozytyw
ny w pełni, propagandowy, aktywny, po
stulujący i bezwzględnie zasadniczo-obron-

7, Stosunek do Zw. Zawodowych. Ścisła
współpraca z PPR i korektuna składu Za
rządów Centraliych, OKZZ i Rad Powia
towych pod kątem pełnej reprezentacji 
PPS-owców w ruchu zawodowym 1 w jego 
kierownictwie.

8. Jedność ! dyscyplina. Teza pierwsza:
istnieje jedna. PPS f jedno kierownictwo, 
wszystkich obowiązuje żelazna dyscyplina. 
Teza druga: demokracja i krytyka we
wnątrz Partii w odpowiediich ciałach na- 
zewnątrz, program Partii, uchwały i linia 
Partii obowiązuje wobec każdego zjawiska 
i do każdego zagadnienia. Teza trzecia: Li
beralizm i tolerancja w małych sprawach, 
surowe wyroki i wyrzucanie z Partii za od
chylenia od linii partyjnej, za naruszenie 
czy nie wykaranie uchwał i za złamanie 
dyscypliny partyjnej. Komu nię

da kierownictwo Partii, łub kto nie zgodzi 
się z jej linią, z jej taktyką i z jej uchwa
łami, a nie miał większości w ciałach par
tyjnych dla dokonania zmian — ten ma 
drogę otwartą, ten może, a w pewnych wy
padkach będzie zmuszany z partii wyjść.

Będąc państwowcami, nie zapominajmy 
o socjaliżmie, a jaka socjaliści pamiętajmy 
o państwie, o jego suwerenności i jego 
niepodległości. Bo nie ma niepodległości bez 
socjalizmu i nie ma socjalizmu bez niepo
dległości.

Dlatego przerwijmy dyskusję r̂ a temat 
integralnej Demokracji i w polityce iie 
uznawajmy ani Hamletyzmu, ani Donki- 
szotarii.

Po zrealizowaniu pełnych przemian spo
łecznych będzie możliwa całkowita Demo
kracja w Polsce. A narazie, my pepesowcy, 
będziemy zdyscyplinowani, wewnątrz Par

tii, i w okresie przejściowym niech PPS 
weźmie na siebie rolę wychowawcy mas — 
pedagoga i nauczyciela - dydaktyka.

Jeżeli społeczeństwo zda egzamin na 
celująco, dostanie świadectwo politycznej 
dojrzałości.

Na razie uczmy ludzi Socjalizmu, szkol
my kadry, redagujmy dobrze wydawnictwa 
socjalistyczne i zwiększajmy nakład wy
dawnictw „Wiedzy”, podnieśmy poziom na
szej prasy, rozbudujmy organizacje mło
dzieży, twórzmy kursy i szkoły partyjne i 
czas, abyśmy więcej zainteresowania oka
zali dla ruchu kobiecego, wchodźmy do 
spółdzielni i Związków Zawodowych, 
czyśćmy aparat państwowy i w zjednocze
niach mniej urządzajmy zabaw i bankie
tów, więcej czytajmy i uczmy drugich — 
przetrwamy trudny okres i zapanuje De
mokracja, a w końcowym etapie Socjalizm.

€ €Likwidacja „UMA* 
i powrót polskich statków

W a r s z a w a  (PAP). Międzynarodo
wa organizacja żeglugowa „UMA“, któ
ra uległa rozwiązaniu z dniem 2 marca 
br.( istniała 19 miesięcy. W ciągu tego 
krótkiego okresu wykonała ona prace w 
zakresie zadań wojskowych i cywilnych 
przewozów okrętowych. Dla realizacji 
programu dostaw morskich, za którego 
wykonanie była całkowicie odpowie
dzialną, dysponował „UMA“ olbrzymim 
tonażem statków towarowych i pasażer
skich w ogólnej ilości 65.000.000 ton 
DW., co stanowiło ponad 90% tonażu 
światowego. Oprócz tego do rozporzą
dzenia międzynarodowej organizacji 
znajdowało się około 20 milionów ton, 
czyli 95% tonażu światowego statków, 
używanych do przewozu ładunków płyn
nych, głównie produktów naftowych.

Ponad 90% tonażu, jaki znajdował 
się w dyspozycji międzynarodowej or
ganizacji, było dostarczone przez pięć 
potęg żeglugowych świata, to znaczy 
Stany Zjednoczone Ameryki Północnej, 
Wielką Brytanię, Francję, Holandię i 
Norwegię. — Oprócz tego członkami 
„UMA" były od początku: Australia, 
Belgia, Grecja, Indie, Kanada, Nowa 
Zelandia, Polska i Południowa Afryka, 
w późniejszym zaś okresie przystąpiły

do organizacji: Brazylia, Chile, Dania, 
Jugosławia i Szwecja,

Na końcowej sesji „UMA“, odbytej 
w Londynie, postanowiono jak najszyb
ciej powrócić do normalnych warunków 
pokojowych w żegludze międzynarodo
wej. Biorąc jednak pod uwagę koniecz
ność kontynuowania dostaw, związanych 
z akcją pomocy, uchwalono jednogłoś
nie postawić do dyspozycji niezbędny 
tonaż okrętowy do 31 października br.

Z powyższych postanowień, które z 
pewnymi zastrzeżeniami natury finanso
wej zostały zaakceptowane również 
przez Rząd Polski, wynika konkretny 
obraz obecnej sytuacji naszej floty han
dlowej.

Zasadniczo wszystkie polskie statki, 
wobec zakończenia działalności „UMA“, 
są już wolne od rekwizycji wojennej i 
aranżerowie mogą nimi swobodnie dy
sponować.

Statki polskie, znajdujące się jeszcze 
w podróży, będą stopniowo zwalniane. 
Podkreślić jednak trzeba, że służba ta 
niema już charakteru przymusowej re
kwizycji wojennej, lecz jest faktem do
browolnym, wynikającym z upoważnie
nia polskich czynników urzędowych.

flllmyie straty wojem fonia
Gestapo zamordowało 57.836 osób

Na ostatnim posiedzeniu Wojewódz
kiej Rady Narodowej w Bydgoszczy wo
jewoda pomorski ob. Wojciech Woje
woda podał wykaz strat materialnych i 
osobowych woj, pomorskiego w czasie 
wojny.

Na skutek wojny i 6-lertniej okupacji 
miasta woj. pomorskiego poniosły — 
wg. wartości złotego z 1939 r. — straty 
w wysokości 3.915.811.320 zł.; wsie — 
2.899.404.319 złotych.

W czasie wojny straciło życie wsku
tek bezpośrednich działań wojennych 
8.429 osób. Gestapo zamordowało 57.836 
osób. W więzieniach i obozach zmarło 
25.421 osób. Wskutek ran i wycieńcze
nia zginęło 5.237 osób. Uszkodzenia na 
zdrowiu odniosło: trwałe kalectwo — 
5.008 osób, ciężkie naruszenia — 27.640 
osób, ciężkie uszkodzenia ciała — 4.083 
osób, trwałą chorobę umysłową nabyło 
978 osób, ciężkie upośledzenie na umy
śle — 4.274 osoby. Pozbawiono wolno
ści — 43.972 osoby. Na roboty przymu
sowe wysłano — 126.651 osób. Wywie
ziono w nieznanym kierunku 112.564 
osoby.

Oświadczenie Leona Bluma
Francja pragnie pracować, tle potrzebne jej są surowce

i narzędzia
W a s z y n g t o n ,  4. 4. Nadzwyczajny 

ambasador Francji dla spraw finansowych 
i gospodarczych w USA, Leon Elnm o- 
świadczył na kcnlerenc]l prasowej, że „kry
zys nadprodukcji1*, taki, jaki miał miejsce 
w r. 1929 będzie grozi! Stanom Zjednoczo
nym za 4—5 lat St Zjednoczono powinny 
nadwyżkę swojej produkcji użyć na pomoc 
dla Europy, aby w przyszłości rynki euro
pejskie mogły wchłonąć nadmiar towaru 
w czasie kryzysu. Odpierając zarzut, że 
zagraniczne pożyczki wywołały inflację w 
USA, Blum zaznaczył, iż dobrobyt, tak jak 
pokój nie może panować w jednym kraju, 
niezależnie od ogólnej sytuacji międzyna
rodowej.

Blum oznajmił, że:
1) omawia z władzami amerykańskimi 

sprawę dostaw żywności dla Francji,
2) zwrócił się do władz USA o dopomo- 

żenie Francji w tym, aby nadwyżka węgla

niemieckiego była rozdzielona pomiędzy 
kraje zniszczone przez Niemcy,

3) stara się o zakup lub długotrwałe 
wydzierżawienie statków amerykańskich, 
które stoją bezczynnie na skutek braku za
łóg.

Blum oświadczył, że stara się poza tym
0 uzyskanie kredytów, gdyż Francja prag
nie pracować, ale potrzebne jej są surowce
1 narzędzia, oraz pomoc sojuszników. Wiel
ki francuski program odbudowy na  na 
celu takie wyposażenie przemysłu i rolni
ctwa, aby w r. 1950 Francja osiągnęła p o 
wojenny poziom produkcji i mogia import 
opłacać dochodami ze swego eksportu.

Odmawiając podania dokładnych cyfr, 
Blum oświadczył, że wszystkie francuskie 
zasoby zagraniczne, złoto oraz waluty zo
staną zużyte do sfinansowania programu 
odbudowy. (PAP).

Wstrzymanie obliczania głosów w Grecji
Bevin w sprawie wycofania wojsk brytyjskich

Londyn,  4. 4. W londyńskich kolach 
politycznych zwraca się nwagę na to* że 
grecki minister spraw wewnętrznych w no
cy kazał powstrzymać obliczanie głosów. 
Dotąd nie są znane przyczyny tego zarzą
dzenia, które po kilku godzinach zostało 
cofnięte. W wyniku ostatnich obliczeń po
dano następujące wyniki wyborów w 3.005 
obwodach wyborczych (na ogólną ilość 
3.235):

Populiści — 557.909 
Centrum — 344.598 
Partia liberalna — 142.638 
Partia gen. Zervasa (erg. „Ch“) — 25.651. 
Jak wiadomo, min. Eevin, uzasadniając 

konieczność przeprowadzenia w Grecji wy
borów w dniu 31 marca, oświadczył, że kie
ruje się przede wszystkim chęcią umożli
wienia żołnierzom brytyjskim, przebywają
cym w Grecji, powrotu do domu. Min. Be-

vln zapowiedział wycofanie wojsk angiel
skich z Grecji bezpośrednio po wyborach.

W dniu wczorajszym na posiedzeniu 
Izby Gmin, min. Bevin oświadczył, że wy
cofanie wojsk z Grecji nie nastąpi tak dłu
go, jak długo sytuacja w kraju tym nie 
zostanie wyjaśniona.

Poseł Labour Party Seymours Cocka, 
zwrócił się w związku z tym do min. Ba
rtna z następującym pytaniem:

„Czy należy to rozumieć w ten sposób, 
że wojska brytyjskie zostaną wycofane 
wtedy, gdy monarchiści będą już na tyle 
silni, że będą w stanie stłumić ruch robot
niczy ?“.

Na pytanie to min. Bortn odpowiedział, 
że nie widzi żadnego zwlązkn między swy
mi wywodami, a słowami posła Seymours 
Cocksa. (PAP).

11301
na Wille

Polska Żegluga Państwowa, Oddział 
w Gdańsku, uruchamia w najbliższych 
dniach codzienną stałą komunikację pa- 
sażersko-towarową na trasie Gdańsk — 
Tczew — Grudziądz — Bydgoszcz —* 
Toruń — Włocławek — Płock — War
szawa i z powrotem, codzienną stałą ko
munikację pasażersko-towarową na tra
sie Gdańsk — Elbląg oraz 4 razy dzien
nie komunikację pasażersko-towarową w 
ruchu podmiejskim na trasie Gdańsk — 
Sianki — Basak.

, Ponadto uruchomiono komunikację 
wodną dla przewozu wszelkiego rodzaju 
ładunków w t. zw. ruchu holowniczym 
(barkami) na trasie Gdańsk — Warsza
wa, Gdynia — Gdańsk — Bydgoszcz — 
Warszawa oraz Gdańsk — Elbląg.

Odjazd statków z Gdańska w kierun
ku na Warszawę codziennie o godzinie 
8 rano; odjazd statków Gdańsk — 
Elbląg o godz, 13; odjazd z Elbląga o 
godzinie 6.30 rano. Odjazd z Gdańska 
odbywa się z przystani Polskiej Żeglugi 
na Motławie w Gdańsku, przy ul. Wart
ka 4.

P ietra pasiedzeiie iryUnnała
tli

Londyn,  4. 4. Agencja Reutera donosi 
z Hagi, że dnia 3 kwienia odbyło się w pała
cu Pokoju pierwsze posiedzenie Trybunału 
Międzynarodowego. Posiedzenie miało na ce
lu zorganizowanie pracy Trybunału. Na po
rządku dziennym znajdują się sprawy wyboru 
członków Trybunału oraz wyznaczenie urzęd
ników. Zostaaie poza tym ustalona data uro
czystej inauguracji prac Trybunału. (PAP)

Sprawa konferencji 
pokojowej

Londyn.  W tutejszych kołach poli
tycznych przypuszcza się, że konferencja 
pokojowa nie rozpocznie się w wyznaczo
nym terminie. Rząd Stanów Zjednoczonych 
dąży wprawdzie do tego, aby otwarcie kon
ferencji pokojowej nastąpiło w dniu 1 maja, 
lecz narady zastępców ministrów spraw za
granicznych, przygotowujących projekty 
dla konferencji pokojowej, nie doprowadzi
ły jeszcze do uzgodnienia poglądów w wie
lu zasadniczych zagadnieniach.

Ostatnio odbyły się w Londynie dalsze 
narady ministrów spraw zagranicznych, 
które jednak nie doprowadziły do porozu
mienia w sprawie traktatów pokojowych 
z Rumunią i Włochami. Oczekuje się, że 
wkrótce otrzymają zastępcy ministrów spr. 
zagranicznych sprawozdanie komisji spe
cjalnej, kióra zakończyła już swe prace 
w Trieście.

*
Londyn,  4. 4. Brytyjskie ministerstwo 

Spraw Zagranicznych podało do wiadomo
ści, iż we wtorek została wysłana nota do 
rządu francuskiego, zalecająca wystosowa
nie zaproszeń do 21 państw na konferencję 
pokojową, mającą rozpocząć się w Paryżu 
w. dniu 1 maja. (PAP).
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KWIDZYN
I  Wielki koncert artystyczny

na rzecz założenia Biblioteki Miejskiej odbędzie się w niedzielę, dnia 7 bm. o 
godz. 4.30 po poł. w sali Teatru Miejskiego.

W p r o g r a m i e :
1. Orkiestra symfoniczna ipod batutą St. Kawińskiego wykona: Potpouri z 

z opery „Halka", „Menuet", „Uwertura węgierska", „Lekka kawaleria", 
„Mazur", „Dumki",

2. Wyćłepy solistów instrumentalnych: Skrzypce, saksofon.
3. Występy solistów — śpiewaków: art. J. Kościańska — sopran; art. U. Papka 

— baryton; art. L. Poniecka — sopran.
Kierownictwo techn.: H. N o g a j s k i .  Kierownictwo artyst.: St. K a w i ń s k i.

Bilety w cenie: dorośli — parter 30 zł., balkon 20 zł., młodzież — parter 
20 zł., balkon 15 zł.

Od godz. 7 do 11 wiecz. orkiestra oraz soliści występować będą z nowym 
repertuarem w restauracji „Polonia".

SZTUM

Pierwsza iransza zwolnień zboża
siewnego dla woj. pomorskiego

Ministerstwo Aprowizacji i Handlu zwol
niło dla Akcji siewrej woj. pomorskiego 
150 ton jęczmienia i 150 ton owsa. Zboże 
to rozdzielono w następujący eposób: 

Powiat Chełmno — 5 ton jęczmieni i 
25 ton owsa, Irowrocław — 15 t. owsa, Lu
bawa — 15 ton jęczmier/ia i 30 ton owsa, 
Grudziądz — 30 ton jęczmienia, Świeci© —

10 ton jęczmienia, Sępólno — 15 ton jęcz
mienia, Szubin — 15 ton jęczmienia, Choj
nice — 15 ton owsa, Świeci© 5 tor? owsa, 
Brodnica — 15 ton jęczmienia, Świeci© — 
15 ton jęczmienia, Toruń — 7 ton jęczmie
nia i 23 ton owsa, Wąbrzeźno — 15 ton 
jęczmienia i 15 tot« owsa, Tuchola — 8 ton 
jęczmienia i 7 ton owsa. (UW).

Rozwój Samopomocy Chłopskiej 
na Pomorzu

Związek Samopacy Chłopskiej w woje
wództwie pomorskim liczy obecnie 47.157 
członków. We wszystkich powiatach znaj
dują ©ię powiatowe zarządy Z. S. Ch.

Spółdzielczość Związku Samopomocy 
Chłopskiej w województwie pomorskim 
obejmuje 174 spółdzielni© gminne, 17 po
wiatowych oraz 1 okręgową.

Spółdzielnie gminne Samopomcy Chłop
skiej wykazują obroty handlów© w gra

nicach od 150 tys. zł — do 2 milionów zło
tych miesięcznie. Ogólny obrót miesięczny 
spółdzielni gminnych wynosi około 80 mi
lionów zł.

Prócz tego Samopomoc zorganizowała 
ostatnio na terenie województwa dwie 
spółdzielnie specjalne. Są nimi: Pmoonska 
Spółdzielnia Rybacka w Bydgoszczy oraz 
Spółdzielnia Przemysłowo - Wytwórcza w 
Toruniu.

Tragiczne w skutku zderzenie motocyklu 
z samochodem

Zfazd kierowników pow. zarządów drogowych
Plan roból na rok 1946

W dniu 1 kwietnia 1946 r. wyjechało 
51wóch funkcjonariuszy Milicji Obywatel
skiej z© Sztumu w sprawie służbowej do 
Tczewa. Byli to szofer Powiatowej Komen
dy Milicji Obywatelskiej, Stefan Karczew
ski i kucharz tejże M. O. Stanisław Sobko- 
■wiak. W drodze powrotnej między Tcze
wem a Pszczółkami nadjechał wóz cięża
rowy oraz wóz z sianem.

Motocykliści mijając wóz z sia
nem i wóz ciężarowy, uderzyli kierownicą 
o idącego żołnierza sowieckiego obok wo
zu z sianem i tracąc równowagę, uderzyli o 
mijający w tym momencie wóz ciężarowy. 
W wyniku tego zderzenia prowadzący mo
tor, szofer Karczewski, uderzył głową o 
ścianę samochodu ciężarowego tak silnie, 
że rozbił sobie czaszkę, Sobkowiak nato-

I miast wskutek tego trącenia i stratę rów
nowagi, wpadł z motocyklem do rowu, ro- 
ścir-ając względnie kalecząc sobie głowę 
i tracąc tym samym przytomność.

Po przyjściu do przytomności, Sobko
wi ak ujrzał swego kolegę leżącego w ka
łuży krwi na szosie i zaalarmował natych
miast Komendę M. O. w Tczewie.

W kilka minut po -wypadku nadjechał 
wóz ciężarowy „Społem1* i zabrał śmier
telnie rannego Karczewskiego do szpitala 
w Tczewie. Mimo natychmiastowej opera
cji i pomocy lekarskiej w szpitalu w Tcze
wie, Karczewski po kilku minutach zmarł.

ZA M IEN IĘ k ro w ę  w ysoko c ie ln ą  n a  k o n ia . 

Jó z e f  W iatro w sk i, T rzcino , pow . Sztum .

Z Pomorza
Chełmno

—  W aln e  z e b ra n ie  Pow . R ad y  Z w iązków  
Z aw o d o w y ch . W  dniu 24 bm. o d b y ło  s ię  W a l
n e  z e b ra n ie  Pow . R ady Z w iązków  Z aw o d o -. 
w ych. Z ra m ie n ia  okręgu  u c z es tn iczy ł w  ze 
b ra n iu  ob. W ęgorzew ski.

W  sp ra w o z d a n iu  ogólnym  ob . Iz b a o e r  p o d 
k re ś lił, źe g łów ny  w y siłek  Pow  R a .d y  Z w iąz 
k ó w  Z aw o d o w y ch  b y ł sk ie ro w a n y  na z o rg an i
z o w a n ie  K ół Z aw odow ych  i  sk o o rd y n o w a n ie  
ach p ra c y . L iczba cz łonków  w ynosi 2758, z 
czego  w y k lu czo n o  250 za n iew yw iązyw artie  się  
z o b o w iązk ó w  cz łonkow skich . Po u d z ie len iu  
a b so lu to r iu m  u stęp u jącem u  zarząd o w i, w y ło 
n io n a  z poszczeg ó ln y ch  Z w iązków  Z aw o d o 
w y ch  K o m isja  M an d a to w a  z a p ro je k to w a ła  
sk ła d  n o w eg o  zarządu , p rzy ję ty  p rz e z  z e b ra 
nych  w  c a ło śc i: ob P .iw ow arczyk  —  p rezes , 
K a rp iń sk i —  w ic e p re z e s  I,zb an e r —  s e k r e ta rz  
C z a rn e c k i —  sk a rb n ik .

Z e b ra n i u ch w alili 2 w nioski, w y su n ię te  
p rz e z  ob. Iz b a n e ra : 1) u d z ie len ie  p e łn o m o c 
n ic tw a  z a rz ą d o w i, 2) p o b ie ra n ie  sk ła d e k  z  lis t 
p łac . *

—  A k a d e m ia  z  o k az ji o g ó lno-św ia tow ego  
T y g o d n ia  M łodzieży . W  dniu 27 bm. w  sa li 
PPS  o d b y ła  6ię ak ad em ia , p rzy g o to w an a  1 
w y k o n an a  w  ca ło śc i p rzez  m ie jsco w e  o rg an i
z a c je  m ło d z ie żo w e: H ufiec h a rc e rsk i ZW ,M  i 
OM TU R . Po  w stępnym  p rzem ó w ein h i k ie r . 
In fo rm ac ij i P ropagandy , ob. K arp iń sk ieg o , 
k tó ry  p o d k re ś li ł  zn aczen ie  i k o n ie czn o ść  s i l 
n eg o  ży c ia  o rg an izacy jn eg o  m łodzieży , ja k o  
p rz y g o to w a n ia  i w y ch o w an ia  sp o łeczn eg o , n a 
s tą p iły  w y s tę p y  chórów , d ek lam acje , in sc e 
n iz a c je  o ra z  d o sk o n a ły  K ujaw iak. W e rw a  w y 

k o n a n ia  n a d a ły  ca łośc i w ieczo ru  n ad zw y cza j 
sy m p aty czn y  c h a ra k te r  .

Ż ałow ać jed y n ie  należy , że sp o łe c z e ń s tw o  
n ie  in te re s u je  się  w ynikam i p ra c y  sw y ch  n a j
m ło d szy ch  .

Z ruchu wydawniczego 

„Wiadomości Statystyczne*5
U k aza ł się  podw ójny  zesrzyt 4-5 „ W ia d o 

m ości S ta ty sty czn y ch "  za ro k  1945. Z eszy t 
te n  obejm uje n as tęp u jące  z a g a d n ie n ia :

L udność, z a re je s tro w a n a  do p rz e s ie d le n ia  
i p rze s ied lo n a  z ZSRR do P olski w ed łu g  p łc i 
i w ieku . R e p a tr ia c ja  p rz e z  p u n k ty  e ta p o w e  
za c h o d n ie  od p o czą tk u  akcji do dnńa 30 li
s to p a d a  1945. W ynik i akcjś p rz e s ie d le ń c z e j 
lu d n o śc i u k ra iń sk ie j i innej z Polska d-o ZSRK. 
P ro d u k c ja  p rzem ysłow a. O b ro ty  to w a ro w e  
p rzez  p o r ty  G dynię  i G dańsk . L o ty  sp e c ja l 
ne  P o lsk ich  lin ii lo tn iczy ch  „L o t" . R uch  s a 
m o lo tów  zag ran iczn y ch  lin ii lo tn icz y ch  w 
P o lsce . Ruch pocztow y , te le g ra iic z n y  i t e l e 
fon iczny . C eny w o ln o -ry n k o w e h an d lu  d e 
ta lic zn y m  w n ie k tó ry ch  w iększych  m ias tach  
a rty k u łó w  żyw nościow ych  i p rzem y sło w y ch . 
W skaźnika k o sz tó w  żyw ności w n ie k tó ry c h  
w ięk szy ch  m iastach . W skaźn ik i k o sz tó w  u- 
trzy m an ia  w W arszaw ie  i Ł odzi. Z a tru d n ie 
n ie  w  górn ic tw ie  i p rzem yśle  p rze tw ó rczy m . 
Z a tru d n ie n ie  w k o p a ln iach  w ęgla, k o k so w 
n ia c h  r b ry k ie to w n iach . O b ro ty  i s ta n  r a 
chunków  czekow ych  Pocztow ej K asy  O szczęd 
n ości. W y d a tk i n ie k tó ry ch  m in is te rs tw . R o z 
g ło śn ie  Po lsk iego  Radiia i ich  d z ia ła ln o ść . 
R adiiofonizacja. K ina s ta łe  i ic h  d z ia ła ln o ść .

Ani jeden zagon nie może odłogiem leżeć — 
każda skiba musi być obsiana

W sobotę, dnia 30 ub. m. w sali posie
dzeń Powiatowej Rady Narodowej, pod 
przewodnictwem starosty powiatowego, ob. 
Degórskiego, odbyło się zebranie komitetu 
akcji siewnej, z  udziałem wójtów i sołty
sów powiatu. Miało ono na celu ostateczne 
poinformowanie sołtysów i wójtów o planie, 
jaki opracował komitet w związku z akcją 
siewną.

Nie ulega najmniejszej dyskusji, ż© za
orać i obsiać musimy każdą skibę w po
wiecie. To, czego nie dokonaliśmy iesienią, 
■wiosną dokonać musimy. Wprawdzie trud
ności są poważne, gdyż ani traktorów, ani 
też sprzężaju w dostatecznej ilości -nie po
siadamy, jednak przy zbiorowym wysiłku, 
wierzymy, że celu dopniemy.

Duży nacisk kładziony jest na wzajem
ną pomoc. Nie mogą zaistnieć wypadki, że 
ktoś szczęśliwi© ma dwa czy trzy koriki, 
obrobi u 6iebie wszystko, a sąsiad z za
wiścią spoglądać będzie na jego zagony — 
gdyż z braku siły pociągowej nie przewró
ci ani jednej 6kiby! Nie! Takie wypadki 
miejsca mieć ni© mogą!

Jeżeli Michałowi loe sprzyjał i koniki 
sobie ^kombinował, to ni© może być egoistą. 
Maciej ma taki sam żołądek jak i on, dzieci 
jego są również Polakami i należy mu po
móc. To też starosta Degófiski, z  dn-iem 15 
ban. dla wszystkich koni w powiecie wpro
wadził karty robocze. Każdy, .dzień pracy.

musi być dokładnie notowany. Ścisła ewi
dencja wykaże, co, gdzie i kiedy dany 
konik zrobił. Poza tym organa bezpieczeń
stwa i MO otrzymały instrukcje, że wszyst
kie przejeżdżające szosami powózki będą 
kontrolowane i jeżeli cel podróży danego 
jegomościa nie łączy się ściśle z pracami 
roli/ymi, konie zastaną zarekwirowane i na 
czas prac -wiosennych oddane temu gospo
darzowi, który siły pociągowej ni© posiada.

Podkreślono również, że bydło rogate 
winno być jaltnajszerzej wykorzystane. 
Krowy s;anowią wartościowy siłę pociągo
wą. Na zachodzie np. mniejsze gosp>dar- 
atwa obrabiał1© 6ą wyłącznie tylko w kro
wy.

Kierownik „Samopomocy Chłopskiej**, 
ob. Morawski stwierdza, że samopomoc po
między rolnikami winna być realni© pojęta 
w całym tego słowa znaczeniu. Są rolnicy, 
którzy dysponują poważną ilością zboża 
siewnego. Tutaj więc należy przyjść z po
mocą sąsiadowi. Nie można być egoistą. 
Kto ma zboża więcej, L*iech pożyczy do 
siewu bliźniemu. Jest to najlepsza lokaja 
kapitału, gdyż po żniwacb zboże z  naddat
kiem dostani®.

Poza tym rolnicy duży nacisk powinni 
położyć na nasiona oleiste, które dla gospo
darki aprowizacyjioej państwa naszego 
przedstawiają artykuł bardzo ważny.

W Urzędzie Wojewódzkim odbył się 2-gi 
kolejny zjazd kierowników powiatów ycłt 
zarządów drogowych. W czasie obrad 
stwierdzono, że stan dróg w wyniku niedo
statecznych robót konserwacyjnych w roku 
1945 uległ dalszemu pogorszeniu. Przewi
dywany plan dostaw materiałów kamien
nych w okresie zimowym zcstał wyk many 
tylko częściowo, a to wobec niedostatecz
nej ilości środków transportowych, mecha
nicznych i trudności uzyskania koni do 
przewozu kamienia.

Tym niemniej dokonane w okresie zi
mowym dostawy zezwalają ra natychmia
stowe rozpoczęcie robót konserwacyjnych

przy naprawie dróg. co też nastąpi w po
szczególnych powiatach już w najbliższych 
dniach. Również w okresie zimowym prze
prowadzono remord dużej ilości maszyn 
drogowych, potrzebnych do wykonar.-ia ro
bót w sezonie bieżącym.

Program robót na 1946 r., obejmuje o- 
prócz bieżącej naprawy dróg również wy
konanie ponid 100 km robót renowacyj
nych, tj. wałowania i powierzchniowego 
smołowar ia nawierzchni. Całkowite wyko
nanie tego programu będzie zależało jednak 
od tego, czy zamówione na rok 1946 ilości 
smoły i grysów drogowych nadejdą ze Ślą
ska przed końcem sezonu budowlanego.

PCK dla powodzian
Skutki tegorocznej powodzi są bardzo 

przykre. Na Pomorzu odczuwa to przede 
wszystkim ludność powiatów: Chełmno, 
Świeci© i Grudziądz. Są gospodarstwa, któ
re całkowici© zostały zniszczone, a ludność 
tych okolic pozostała bez środków do życia.

Polski Czerwony Krzyż, jako instytucja, 
która w wypadkach klęsk żywiołowych, 
przychodzi zawsze pierwsza z pomocą, i tym 
razem przedsięwzięła doraźną akcję cha
ry taty wrą.-

Z okazji właśnie rocznicy powstania 
okręgu pomorskiego PCK, tj. w dniu 7 bm. 
odbędzie się uroczystość „Dnia PCK“ pod 
hasłem „Pomoc dła powodzian Pomorza".

Szlachetną tę inicjatywę poprze napew- 
no całe społeczeństwo. Nie może być czło
wieka, któryby obojętnie ustosunkow'ał się 
do nędzy bliźniego.

Nieszczęście, jakie spotkało wczoraj bra
ci naszych, dziś — choćby w innej formi© 
— może nas dosięgnąć. Jest to prawda ży

ciowa, którą na uwadze stale mieć win
niśmy.

W związku z zapowiedzianym „Dniem 
PCK" miejscowy oddział Czerwonego Krzy
ża, otwiera w tym dniu kurs 6ióstr pogo
towia sanitarnego. O ważności takiego prze
szkolenia dla życia, społecznego pisaliśmy 
już. Dziś pragniemy tylko zaznaczyć, ż© 
zainteresowanie kursem było tak duże, 
źe z braku miejsca, można było przyjąć 
zaledwie tylko część zgłaszających się kan
dydatek.

Definitywny program „Dnia PCK“ w 
Grudziądzu przedstawia się następująco: 

Niedziela, dn. 7 kwietnia rb,
1) Nabożeństwo o godz. 10 w kościele 

Farnym,
2) Inauguracyjne otwarcie kursu w auli 

.Tana III Sobieskiego o godz. 12-ej,
3) Zbiórka uliczna,
4) Sprzedaż specjalnych nalepek, na rzecz 

powodzian.

Uruchomienie kuchni ludowej MKOS 
w Grudziądzu

W dniu wczorajszym uruchomił Miej
ski Komitet Opieki Społecznej kuchnię lu
dową. Zarejestrowani podopieczni otrzymy
wać więc będą pożywne obiady, na które 
czekali jut od dłuższego cza-su.

Uruchomienie kuchni napotyka ra ol
brzymie trudności, dzięki jednak inicjaty
wie prezesa komitetu, dyr. Kubińskiego, 
trudności zostały pokonane i kilkaset pod
opiecznych otrzymało wczoraj pierwszy 
publiczny posiłek.

Czy jednak kuchnię prowadzić będzie 
można czas dłuższy, wydaje się do pewnego 
rodzaju wątpliwe.

Wiemy o tym, że wydawanie dziś kil
kuset obiadów dziennie, jest bardzo kosz
towne. Oczywista, jeżeli produkty zakupy
wane są na wolnym handlu. A tą drogą 
jedynie Komitet artykuły żywnościowe 
zdobywa. To też jeżeli kompetentne władze 
nie zwolnią dla MKOS produktów żywno
ściowych, za kilkanaście dni kuchnia znaj
dzie się wobec przykrego dylematu, ewentl. 
ograniczenia do minimum wydawanej ilo
ści obiadów.

Mamy jednak nadzieję, że do przykrej 
tej ewentualności nie dojdzie, albowiem

Gdynia tu l  mm swego wyzwolenia
Gdyni a .  W rocznicę oswobodzenia 

Gdyni odbyło się uroczyste posiedzenie 
Miejskie] Rady Narodowej, na której n- 
chwalono wystawić pomnik braterstwa na
rodu polskiego z narodami radzieckimi. 
Pomnik ufundowany będzie przez społe
czeństwo miasta GdynL Wyłoniona została 
specjalna komisja, która zajmie się organi
zacją budowy pomnika. Założenie kamienia 
węgielnego nastąpi w pierwszą rocznicę za
kończenia wojny. Uchwalono również prze
mianować szosę Gdańską na Aleję Zwycię
stw*

Komitet otrzyma! od starosty DegÓrskiego 
zapewnienie, że w miarę możliwości swoich 
pójdzie w tej sprawie instytucji MKOS 
jaknajdalej na rękę.

Ni© wątpimy, że władze miejski© usto
sunkują się do kuchni ludowej nie mniej 
pozytywnie.

|  Program audycji Polskiego Radia |
PROGRAM OGÓLNOPOLSKI

SO B O TA , 6 k w ie tn ia
5.57 —  Sygnał czasu  i p ie śń  „K iedy  ra n n e  

w sta ją  zo rze" , 6.00 —  K a le n d a rz  h is to ryczny . 
6.05 —  M uzyka le k k a . 6.15 —  P o ran n a  ro z 
m ow a ze s łu ch aczam i p t. „N ow e czasy, now i 
ludz ie". 6.30 —  M uzyka  le k k a  z p ły t. 6.45
—  D ziennik  p o ra n n y . 7.05 —  P rogram  na
dzień  b ieżący . 7.10 —  G im n a sty k a  p o ran n a . 
7.20 — M uzyka le k k a  i  p ły t. 7.45 — P o w tó 
rzen ie  na jw ażn ie jszy ch  w iad o m o ści dzienn ika 
p o ran n eg o . 7.50 —  M u zy k a  le k k a  z pły t.
8.30 — W iad o m o ści g o sp o d arcze . 8.45 —
S k rzy n k a  p o szu k iw an ia  ro d z in . 8.55 - S k rzyn 
k a  PCK. 11.57— 12.05 —  Sygnał czasu  z O b
se rw a to riu m  1 h e jn a ł z w ieży  M ariack ie j w 
K rak o w ie . 12.05 —  „N a z iem iach  o d zyska 
nych". 12.20 —  P ie śn i in d ia ń sk ie . 12.40 — 
Z życia n a ro d ó w  s ło w ia ń sk ic h . 12.55 — K on
c e r t M ałe j O rk ie s try  PR . 13.50 —  A u dycja  
li te ra c k a . 14.00 —  D aien n ik  popo łu d n io w y .
14.30 —  In fo rm acje  o gó lnopo lsk ie . 16.00 —  
Słuchow isko  d la  d z iec i. 16.30 —  M uzyka.
16.55 —  R e p o rta ż : „ J e d e n  ro k  n a  Śląsku O- 
potekim ". 17.10 —  K -oncert k a p e li ludow ej.
17.55 —  A udycja  w o jsk o w a . 18.10 —  R e p o r
ta ż  dźw iękow y. 18.25 —  W ęd ró w k a  z m i
k ro fonem . 18.35 —  „M łodzi m ów ią", 19.00
—  B eethoven . 19.30 —  D zienn ik  w ieczorny . 
20.00 —  F rag m en t „Ludzii bezdom nych". 20.30
—  M uzyka p o p u la rn a  z  p ły t. 21.00 —  A u d y 
c ja  d la P o lak ó w  z a g ra n ic ą . 21.30 —  S k rzy n 
k a  p o szu k iw an ia  ro d z ic  zag ran icą . 22.00 —> 
„O felia i  H am le t"  z „H am le ta"  S zeksp ira . 
22.15 —  O rk ie s tra  ta n e c z n a  PR, 23.00 —  O- 
s ta tn ie  w iadom ości d z ien n ik a  rad io w eg o . 23.25 
P ro g ram  n a  jutro* 23.35 —  S k rzy n k a  poszuki- 
w ąilijl ip d l jo  eag ra n ic ą . 24.00 —* Hymn,
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—  S rebrny  ju b ileu sz  . O negdaj o b c h o d z ił 
25-lecńe p racy  zaw odow ej ob. M o d r z e j e w 
s k i  F r a n c i *  z e k ,  N a p lacó w ce  sw oje j j a 
ko  s trażn ik  m ien ia  p ań stw o w eg o  w  sz k o le  im. 
K ró low ej Jadw ig i, zd o ła ł so b ie  z a sk a rb ić  za 
u fan ie  w śród p rze ło żo n y ch  a ko legów . W  c z a 
s ie  oku p acji N iem cy n ie  pozw olili m u p e łn ić  
sw o ich  obow iązków , to  też , u ch o d ząc  z tego 
m ie jsca , zab ra ł i  p rz e c h o w a ł dużych ro z m ia 
ró w  o b ra z  k ró low ej Ja d w ig i, k tó ry  to  w  dniu 
sw ego dwięta w ręczy ł k ie ro w n ic z c e  szk o ły  
ob. P tasińskiej. .Takich ludzi cenim y. S k ła d a 
jąc n a jse rd eczn ie jsze  ży czen ia  Ju b ila to w i, ży
czym y dalszej ow ocnej p ra c y  n a d  dz ie łem  od 
budow y n a d  k tó rą  p ra c u je  c a łą  duszą a s e r 
cem  od la t dw udziestu  p ięc iu .

Z arząd  G ro d z k i ZNP, G ru d z iąd z

—  O strzeżen ie! P o lsk ie  R ad io  O ddział 
R ejonow y G rudziądz p o d a je  do w iadom ości 
ogólnej d ostrzega p o w o d o w an iem  sp ięć  p rz e 
w odów  siecd R ad io w ęz ła .

Z w racam y się  do  sp o łe c z e ń s tw a  m iasta , a 
■w szczególności do n aszy ch  abonen tów , aby 
w e  w łasnym  in te re s ie  z w ra c a li uw agę n a  n a 
sze  p rzew ody, ch ro n iąc  je  o d  uszkodzeń  wzgi. 
zw arc ia .

W inni u szk o d zen ia  p rzew o d ó w  p o ciągn ięc i 
b ęd ą  do o d p o w ied zia ln o śc i.

Zarządzenie w sprawie kart ży w n o śc io w y ch
W  celu  u sp ra w n ie n ia  ro zd z ie ln ic tw a  k a rt 

żyw nościow ych i  d o sto so w a n ia  się  do in s tru k 
cja M in iste rs tw a  A p ro w izac ji i H andlu , Z arząd 
M iejski za rząd za  oo n a s tę p u je :

1. D u p lik a ty  k a r t  żyw n o ścio w y ch  n ie  b ę 
dą od tąd  w y d a w a n e . W  w ypadku , gdy k to  
zgubi k a r tę  ży w n o ścio w ą wzgl. z o s ta n ie  ona 
sk radziona , n ie  m oże ro śc ić  p re te n s j i  do o- 
trzym ania n o w e j k a rty .

2. N ie b ę d z ie  d o k o n y w ać  s ię  w ym iany  k a rt 
żyw nościow ych, o  ile k to ś  w  ciągu  m iesiąca 
uzyskał u p ra w n ie n ie  dc w yfczej k ategorii. 
N ależną m u k a r tę  W ydzia ł A p ro w izac ji i H an
dlu w y d a  d o p ie ro  w  n astęp n y m  m iesiącu .

3. K a r ty  żyw nościow e m ożna  o trzym ać 
ty lk o  po p rz e d ło ż e n iu  k a r ty  w y m ien n ej. U-

— U w aga! C złonkow ie  b. 125 Pom orskiej 
D rużyny H a rc e rsk ie j o rgan izu ją  się  w  Kręgu 
S ta rszo -H arce rsk im , pzy K om endzie  O środka 
H arce rzy  w  G rudziądzu . W zyw a się  w szyst
k ich  druhów  ja k  i sy m p aty k ó w  ru ch u  h a r
cersk iego  do w z ięc ia  u d z ia łu  w w ieczorku  
dyskusyjnym  w so b o tę , dn ia  6 hm., o godz. 
18.30, w lo k a lu  K om endy  O śro d k a  H arcerzy , 
p rzy  u licy  S o b iesk ieg o  14.

p ra w n ie n i do k o rz y s ta n ia  z  zao p a trzen ia  k a r t 
kow ego  w inni m ieć  n a  uw adze, że k a r ty  w y
m ienne  s ą  ro z d z ie la n e  jedynie za p o śred n ic 
tw em  a d m in is tra to ró w  dom ów .

N a d to  zaw iad am ia  s ię  w szystk ich  adm ini
s t ra to ró w  a w ła śc ic ie li domów, że „W ykazjy 
m ieszk ań có w " n a leży  n iezw łoczn ie  p o b rać  w 
Z a rząd z ie  M iejskim , pokój n r  111, i n a leży c ie  
w y p e łn io n e , uw zg lęd n ia jąc  w szystk ich  u p ra 
w n ionych  do k o rz y s ta n ia  z zaopatrzen ia  k a r t 
kow ego, złożyć n a  m iesiąc  maj w W ydziale  
A p ro w izac ji i H andlu , p o k ó j nr 109. O soby 
n ie p ra c u ją c e  n ie  m aią  p ra w a  do k o rzy s tan ia  
z k a r t  żyw nościow ych .

—  K o m u n ik a t n r 47. O d dnia 8 bm. b ę 
dzie w y d a w a n a  w w szy stk ich  sk lepach  G ru
d z iąd zk ie j S pó łdz ie ln i Spożyw ców  m ąka 
p szen n a  n a  k a r ty  żyw nościow e k w ie tn io w e: 
d la  k a t. I —  po 1 kg na ode. 18, dla k a t. II 
—  po  1 kg n a  ode. 14 i d la  k a t. Ili — po  1 kg 
na  o d e . 13. C ena za 1 kg 1,50 zł. T erm in 
re a liz a c ji do  20 k w ie tn ia  b r .

—  W aln e  Z eb ran ie  vC echa M ęsko-K ra*  
w ieck iego  o d b ęd z ie  s ię  w  p o n ie d z ia łek , 8 bm.,
0 godz, 16, w  lo k a lu  M atuszew sk iego , przy, 
ul. Szew skiej, na k tó re  to  z a p ra sza  s ię  wszy* 
s tk ic h  sam o d z ie ln ie  p racu jący ch  k raw có w .

i. Z arząd .
Z T E A T R U

Ł U K A S Z  Ł U K A S Z E W IC Z  W  G R U D Z IĄ D Z U

P o  w ie lk ic h  s u k c e s a c h  w  Ł o d z i, K .rak o ^  
w ie , P o z n a in u . L u b lin ie . T o ru n iu , Bydgro* 
szezy , w  n ie d z ie lę , d n ia  7 k w ie tn ia , o g odz . 
19-ej w  s a l i  T e a t r u  „ T iv o li“, w y s tą p i  Ł u 
k a sz  Ł u k a sz e w ic z  w  re c i ta lu  s ło w a , h u m o r u
1 p io s e n k i.

Z e  s d  o r tu

PO G A D A N K A  GKS

W  p ią te k , 5 bm., o  godz. 18, w  lo k a lu  kin*- 
bow ym  GKS, p rz y  ulicy M ick iew icza, o d b ę -  
dzie s ię  p o g ad an k a  sek c ji p iłk i nożnej. Z a 
w zględu n a  n ied z ie ln y  w yjazd do W lo c ła w k ą  
p rz y ty c ie  w szy stk ich  obow iązkow e.

M ECZ PIŁK I NOŻNEJ

Dnria 7 k w ie tn ia  o, godz. 10, z o s tan ie  r o 
zeg ran y  m ecz  p iłk a rsk i pom iędzy  RK S T U R  
G rudziądz , a M ilicyjnym  K lubem  Sportow ym i, 
G rudziądz . M ecz zap o w iad a  się  b a rd zo  c ie k a 
w ie, gdyż ob ie  d ru ży n y  w y stąp ią  w  sw y ch  
n a js iln ie jszy ch  sk ła d a c h . Z aw ody o d b ęd ą  się  
n a  bo isk u  garnizonow ym .

D z i ś S  D z i ś !
N a  rze c z  Polskiego Zw . Z a c h o d n i e g o

O godzinie 18 w „Tivoii“ wielki koncert religijny 
pod dyrekcja znanego muzykologa księdza Dreszlera

O g ł o s z e n i a  u r z ę d o w e
R ozp o rząd zen ie  P re z e s a  R ad y  M inistrów  

z  dnia 1 lu teg o  1946

W  sp raw ie  o g ra n ic z e n ia  spo-życia p o tra w  
m ięsnych w  p rz e d s ię b io rs tw a c h  p rzem y słu  

gastronom icznego  i gosp o d n ieg o , o ra z  o g ran i

czen ia  obrotu  h an d lo w eg o  m ięsem  i  jeg o  p rz e 
tw oram i, pochodzącym i z  u b o ju  z w ie rz ą t rz e ź 

nych.

Na pod staw ie  a r t . 3 D e k re tu  Po lsk iego  
K o m ite tu  W yzw olen ia  N aro d o w eg o  z d n ia  25 
p aźd z ie rn ik a  1944 r. o zw alczan iu  spekulacja  
1 lichw y w ojennej, zm ien io n eg o  D ek re te m  
PK W N  z dn ia  20 lis to p a d a  1944 r. (Dz. U. RP 
n r 9, paz. 49 i Dz. U. R P  n r  12 poz. 63) w 
rw iązk u  z k o n ie c z n o śc ią  o ch ro n y  pog łow ia 
zw ie rzą t rzeźnych  o raz  u n o rm o w an ia  sp o ż y 
c ia  m ięsa i w sze lk ich  p rz e tw o ró w  m ięsnych , 
za rząd za  się  n a  o k re s  p rze jśc io w y , co n a s tę 
puje:

§ 1.
Z ab ran ia  6ię p o d a w a n ia  i sp rz e d a w a n ia  

p o tra w  m ięsnych p o d  k a ż d ą  p o s ta c ią , z  w y 
ją tk ie m  p o tra w  z d ro b iu , ry b , k ró lik ó w  i d z i
czyzny w  p rz e d s ię b io rs tw a c h  p rzem y słu  ga- 
ttro n o m iczn eg o  i g o sp o d n ieg o  w e: w to rk i, 
ś ro d y  i czw artk i k ażd eg o  ty g o d n ia  (dni b e z 
m ięsne).

§ 2.
W  p o zo sta ły ch  d n ia c h  ty g o d n ia , tj. w p ią t 

ki, 6oboty , n ie d z ie le  i  p o n ie d z ia łk i d o zw o lo 
n e  je s t p o d aw an ie  i sp rz e d a w a n ie  p o siłków  
m ięsnych  w  p o s ta c i d a ń  g o to w an y ch , sm ażo 
n y ch  i p ieczonych  o w a d z e  m aksym alnej 200 
gram ów , z  tym , iż d la  je d n e j o so b y  m oże być 
w ydaw ane lub sp rz e d a w a n e  jedno  d an ie  m ię 
sne. Ilość ro d za jó w  p o tra w  z m ięsa  lub jego 
p rze tw o ró w  zosta je  o g ran iczo n a  do 4 dań,, o- 
k re ś lo n y ch  w  ja d ło sp is ie .

§ 3.
W ęd lin y  i w sze lk ie  in n e  p rz e tw o ry  m ięs

ne, p o d aw an e  w s ta n ie  n a tu ra ln y m  lub w p o 
s ta c i go rących  p o tra w , n ie  p o w in n y  w p o r 
c jach  p rz e k ra c z a ć  200 gram ów .

§ 4.
P zed sięb io rstw am i p rz e m y słu  g as tro n o m icz 

nego w  ro zu m ien iu  n in ie jszeg o  ro z p o rz ą d z e 
n ia  są  p rzed s ięb io rs tw a , w y m ien io n e  w a r t . 2 
D e k re tu  z d n ia  30 lis to p a d a  1945 r., o k o n c e 
s jo n o w an iu  p rz e d s ię b io rs tw  p rzem y słu  ga
stronom icznego  (Dz. U. R P  n r  57 poz. 322) tj. 
re s ta u ra c je , b a ry , b u fe ty , p a sz te c ia rn ie , k a 
w ia rn ie , cu k ie rn ie , w in ia rn ie , p iw ia rn ie , s to 
łów ki, jad ło d a jn ie .

P rzed s ięb io rs tw am i p rzem y słu  g ospodn ie-
w  rozum ien iu  n in ie jszeg o  ro z p o rz ą d z e n ia  

są  p zed sięb io rs tw a  w y m ien io n e  w § 1 ro z p o 
rząd zen ia  M in istra  P rzem y słu  i H and lu  z d n ia  
15 w rześn ia  1938 r. w  sp ra w ie  p ro w a d z e n ia  
p rzem ysłu  gospodniego  (Dz. U. R P n r 80 p o 
zycja  540.)

§ 5.
Z ab ran ia  s ię  w  o k re s ie  p rze jśc io w y m  we 

w to rk i, śro d y  i c zw artk i k a żd eg o  tyg o d n ia  d o 
k o n y w an ia  w sze lk ich  o b ro tó w  m ięsem  i je 
go p rze tw oram i, p o ch o d zący m i z u b o ju  zw ie 
rz ą t rzeźnych, z w y ją tk iem  o b ro tu  d ro b iem , ■ 
ry b am i, kó likam i d dz iczy zn ą , a to : w  ja tk ach , 
sk lep ach  żyw nościow ych , p rz e d s ię b io rs tw a c h  
p rzem y słu  g astro n o m iczn eg o  i gospodniego , 
s tra g a n a c h  u licznych  dtp. W  dni b ezm ięsn e  
zak azan e  jest p o d a w a n ie , sp rz e d a w a n ie  o raz  
o b ró t k o n serw am i m ięsn y m i.

8 6.
W inni n a ru szen ia  p rz e p isó w  n in ie jszeg o  

ro zp o rząd zen ia  (sp rzed aw ca , nab y w ca , k o n su 
m ent) b ęd ą  k a ra n i po  m yśli a r t .  11 D e k re tu  
Po lsk iego  K om ite tu  W y z w o le n ia  N aro d o w eg o  
z d n ia  25 p a ź d z ie rn ik a  1944 r. o zw -alczam u 
sp ek u lac ji i lichw y w o je n n e j, zm ien ionego  
D ek re tem  PKW N z  d n ia  20 lis to p a d a  1944 i. 
(Dz. U. RP n r  9, poz. 49 i Dz. U. R P n r  12 
poz. 63) a resz tem  do 6 m ie s ię c y  i g rzyw ną do  
500.000 z ło tych  lu b  je d n ą  z ty c h  k a r  p rzez  
w ład ze  ad m in is trac ji ogó lne j, w p ro w ad zo n y ch

do obro tu  lub p rzez n a c z a n y c h  do  spożycia, 
w brew  p rzep iso m  n in ie jszeg o  rozp o ząd zen ia  ł 
p rzeznacza  się  je  n a  reg lam en to w an e  w yży
w ienie ludności.

O rzeczen ie  k a rn e  w ład zy  adm in istracy jnej 
będzie og ło szo n e  n a  k o sz t sk azan eg o  w  p is 
m ach i w y w ieszo n e  na d rzw iach  w ejściow ych  
i w oknie w y staw o w y m  p rzed s ięb io rs tw a . 
T rzy k ro tn e  u k a ra n ie  s tan o w i p o d staw ę do o- 
dek ran  i a  k o n c e s ji na p ro w ad zen ie  p rzed s ię 
b io rs tw a  na  p o d s ta w ie  a rt, 126 R o zp o rząd ze 
nia P re z y d e n ta  RP z d n ia  7 czerw ca  1927 r. 
w b rzm ien iu  u s ta w y  z dn ia  8 s ie ro n ia  1938 r. 
(Dz. U. RP n r  53 poz. 468 i Dz. U. RP nr 60 
poz. 463).

R o zp o rząd zen ie  n in ie jsze  w chodzi w  ży
cie z dniem  o g łoszen ia .

P re z e s  R ad y  M inistrów .
Pow yższe ro z p o rz ą d z e n ie  p o d a je  6ię do 

w iadom ości i śc isłego  p rz e s trz e g a n ia .
G rudziądz, d n ia  28 m a rc a  1946 r.

Za P re z y d e n ta  M iasta  
W ic e p re z y d e n t: W a w r z y n i a k .

R o zp o rząd zen ie  P re z e s a  R ad y  M inistrów  
z d n ia  9 m a rc a  1946

w sp raw ie  o g ra n ic z e n ia  sp o ży c ia  w yrobów  cu 
k ie rn iczy ch  w  p rz e d s ię b io rs tw a c h  przem ysłu  

gastronom icznego  i gospodn iego  o ra z  og ran i
czen ia  o b ro tu  hand lo w eg o  tym i w yrobam i.

Na p o d s ta w ie  a rt. 3 d e k re tu  Po lsk iego  K o
m ite tu  W y zw o len ia  N aro d o w eg o  z  dn ia  25 
p aźd z ie rn ik a  1944 r. o zw alczan iu  sp ek u lac ji 
i lichw y w ojennej, izanienionego d ek re tem  
PKW N z d n ia  20 lis to p a d a  1944 r. (Dz. U. RP 
n r 9 poz. 49 i Dz. U, R P nr 12, poz. 63), za 
rządza  sśę n a  o k re s  p rze jśc io w y  co n as tę 
puje:

§ 1. Z a b ra n ia  6ię p o d a w a n ia  i sp rz e d a w a 
n ia  w y robów  cu k ie rn ic z y c h  (w szelk iego ro 
d zaju  c ia s tk a , ta r ty ,  pączk i, faw o rk i, p ie rn i
k i d c iasta ) w  p rz e d s ię b io rs tw a c h  przem ysłu  
g astronom icznego  i gospodn iego  w e w tork i, 
środy, c z w a rtk i i  p ią tk i k ażd eg o  tygodn ia .

W yłącza  stię z pow y ższy ch  og ran iczeń  p o 
daw ania  i sp rz e d a w a n ia  bu łek , w yp ieczonych  
z c iasta , sp o rząd zo n eg o  z m ąki pszennej nie 
niżej 70 p roc ., b ez  d om ieszk i tłuszczów , cu
k ru  d m lek a .

§ 2. P rz e d s ię b io rs tw a m i p rzem y słu  gastro 
nom icznego w  ro zu m ien iu  n in iejszego  ro z p o 
rząd zen ia  są  p rz e d s ię b io rs tw a , w ym ien ione w 
art. 2 d e k re tu  z  d n ia  30 lis to p ad a  1945 r. o 
k o n cesjo n o w an iu  p rz e d s ię b io rs tw  przem ysłu  
gastronom icznego  (Dz. U. RP n r 57, poz. 322) 
tj. r e s ta u ra c je , b a ry , bu fe ty , p a sz te c ia rn ie , 
k aw ia rn ie , cu k ie rn ie , w in ia rn ie , puwdarnie, 
sto łów ki i ja d ło d a jn ie .

P rzed s ięb io rs tw am i p rzem y słu  gospodniego 
w rozum ien iu  n in ie jszeg o  ro zp o rząd zen ia  są 
p rz e d s ię b io rs tw a , w ym ien ione  w § 1 ro zp o rzą 
dzenia M in is tra  P rzem y słu  i H and lu  z dnia 
15 w rześn ia  1938 r. w spraw ue p ro w ad zen ia  
przem ysłu  g o sp o d n ieg o  (Dz. U. RP n r 80, po» 
540).

§ 3, Z a b ra n ia  s ię  w o k re s ie  p rzejściow ym  
we w tork i, ś ro d y , czw artk i i p ią tk i każdego  
tygodn ia  d o k o n y w a n ia  w szelk ich  ob ro tów  
w yrobam i, w ym ien io n y m i w § 1, w  sk lepach , 
p rzed s ięb io rs tw ach  p rzem y słu  g astronom icz
nego i  g o spodn iego , s tra g a n a c h  u licznych  itp.

§ 4. W ład ze  a d m in is tra c ji ogólnej I in
s tanc ji (w m. et. W arszaw ie  i w  m. Ł odzi Z a
rząd y  M ie jsk ie ) m ogą zm ienić na in n y  dzień 
tygodnia w y zn aczo n e  w § 1 ust 1 i. w § 3 n i
nie jszego ro e p o rz ą d z e n ia , jeżeli na jeden  z 
tych dni p rz y p a d a  d z ie ń  św ią teczn y  lub p rz e d 
św iąteczny  lub ta rg o w y  w dan e j m iejscow ości.

§ 5. W inni n a ru sz e n ia  p rzep isó w  n in ie jsze 
go ro z p o rz ą d z e n ia  (sp rzedaw ca , nabyw ca, 
konsum ent) b ę d ą  k a ra n i w myśl art. 11 d e 
k re tu  P o lsk ieg o  K o m ite tu  W yzw olen ia  N aro- 
owego z d n ia  25 p a ź d z ie rn ik a  1944 r  o. zw al
czaniu  sp e k u la c ji  i  lichw y w ojennej, zmie-

mmmmmaammmmmmmmmmmmmmmmm

ODSTĄPIĘ sk ła d  u rządzany , bez m ieszk an ia . 
W iad o m o ść  od. S ta ra  22, sk ład  obuw ia. (504

SPR ZED A M  w óz i 2 pó łszork i. M. F o c h a  1.
m. 2. (490

SPRZEDAM m a te ra c  w  dobrym  stan ie . W ia 
dom ość w  A d m in istrac ji. (1595

SPRZEDAM frak  i w ieczorow e u b ran ie . S ien 
k iew icza  7, m. 4. (503

WYDZIERŻAWIĘ dom  i 6 m rg. z iem i p rz y  
G rudziądzu . Zglosz. pod  n r. 77. (497

POMOCNICA do  le k k ich  p rac  dom ow ych  od 
za raz  p o trzeb n a . O grodow a 37, m. 2. (501

T
Dnia 10 kwietnia 1946 r. o godzinie 

7 rano w kaplicy w M. Tarpnie odpra
wiona będzie Msza św. żałobna za spo
kój duszy

śp. K o n s ła n łe g o  O p a łk i
ze Świerkocina, zamordowanego w Gu- 
zen w kwietniu 1945 r.t o czym zawia
damiają znajomych i przyjaciół •

ŻONA, CÓRKA, SYN I SYNOWA. 
Świerkocin, w kwietniu 1946 r. (499 
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nione-go d ek re tem  PK W N  z dn. 20 listopada . 
1944 r . (Dz. U, RP nr 9, poz. 49 i De, U. RP 
n r 12, poz. 63) a re sz tem  do  6 m iesięcy  i g rzy 
w ną 500.000 z ł lub je d n ą  z ty c h  k a r  p rzez  
w ła d z e  ad m in is tra c ji ogólnej I-ej instancji. P o 
n a d to  o rz e k a  s ię  p rz e p a d e k  przedm io tów , 
w p ro w ad zo n y ch  do o b ro tu  lub p rzezn acz o 
n y ch  do sp o ży cia , w b re w  przep isom  n in ie j
szeg o  ro z p o rz ą d z e n ia  i p rzezn acz a  się  je  n a  
re g la m e n to w a n e  w y ży w ien ie  ludności. O rze 
czen ie  k a rn e  w ład z  ad m in is tracy jn y ch  będzie 
o g ło szo n e  n a  k-o*szt sk azan eg o  w pism ach  i 
w y w ieszo n e  n a  d rzw iach  w ejściow ych  i  w ok 
n ie  w y staw o w y m  p rzed s ięb io rs tw a .

§ 6. R o zp o rząd zen ie  n in ie jsze  w chodzi w 
życie  z dn iem  og łoszen ia , z m ocą obo w iązu 
ją c ą  od  dn ia  20 m a rc a  1946 r.

P re z e s  R ad y  M inistrów  
w  z. W ład y sław  G om ułka

S to so w n ie  do  § 4 w yżej w ym ienionego roz* 
p o rz ą d z e n ia  p rze su w a  s ię  dzień  o g ran iczen ia  
sp rz e d a ż y  w y ro b ó w  cu k ie rn iczy ch  ze w zględu 
na p rz y p a d a ją c e  ta rg i ty g odn iow e — ze środy  
na p o n ie d z ia łe k ,

G ru d z iąd z , d n ia  28 m arca  1946.
Z a P re z y d e n ta  M iasta  

w  z. W aw rzyniak .

BUCHALTERA lub bu ćh a lte rk ę , n a jc h ę tn ie j 
sam obn., siłę  w yk w alifik o w an ą , n a  d o b ry ch  
w aru n k ach , p rzy  w o lnym  u trzy m an iu  p oszu 
k u je  M ły n  Parow y, gm ina R obakow o, pow . 
C hełm no. (500

PO SZU K U JĘ 2 ś lu sa rzy  sam ochodow ych  i je d 
n ego  k o w ala . W arsz ta t ś lu sarsko-m echan icz- 
ny sam o ch o d o w y , J a n  D om ian i Syn, K w ia 
to w a  3. (498

FURMANÓW 2 I WIĘCEJ z końm i o d  za raz  
n a  3— 4 ty g o d n ie  do zasiew ów  p o trz . Z a
p la ta  w ed łu g  u g o d y . Pom ieszczenie, w y ży 
w ie n ie  i pasza  d la  koni n a  m ie jscu . K opi
czyński, R ogoźno - w ieś. (495’

UNIEWAŻNIAM zgub ione  w szelk ie d o k u m e n 
ty , oraz  dow ód tożsam ości k o n ia  i k a r tę  ro 
w e ro w ą  n r. 14267 n a  nazw isko  M ikołajew ska 
Jó zef, D rążkow o, p o w ia t K widzyń. (494

ZGUBIONO w sze lk ie  dow ody o sob iste  n a  n az 
w isk o  H ertzk e  M aria, F .ac 23-go S tyczn ia  
n r. 8 /10 . U czciw ego znalazcę u p ra sz a  eię  
o  zw ro t. (496

Kartofle jadalne
po cenach hurtowych sprzedaje

Państwowa Centrala Handlowa
w Grudziądzu, ul. Toruńska 29

Poleca się również
sól kuchenną i art. spożywcze
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«oi>
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W ydaw ca: K o m ite t P. P. S. G rudziądz. 
A dres R edakcji: G rudziądz, M ało g ro b lo w a 2. 
T elefony: A d m in is tra c ja  1215,

R ed ak c ja  1319,
D y re k to r  d ru k a rn i 1310,

CENY OGŁOSZEŃ: D robne za w y raz  5 zł., d la  p o szu k u jący ch  p racy  i rodzin. 3 zł. T łusty  druk 
100% d ro że j. Z w y k łe  za tek s tem  8 zł. za 1 mm jed n o łam o w y , w te k śc ie  15 z ł. za 1 mm jednoł. 
U rzędow e, p rze ta rg i, nek ro lo g i: 5 zł. za 1 mm jed n o ł. K om unika ty  o rg an izacy j zaw odow ych 
1 społ. (w tek śc ie) 1 zł. za w yraz. Z a te rm inow e o g ło szen ie  n ie  przyjm . się  odpow iedzialności.

A bonam ent m iesięczny 30,— zł.

R ed ag u je  K olegium . —  S ek re ta ria t czy n n y  
od  godz. 8— 16-tej. —  R ed ak to r nacz. p rz y j
m u je  o d  godz. 11— 12. —  N ad esłan y ch  rę k o 
p isó w  R ed ak c ja  n ie  zw raca. —  A rty k u ły  n a 
d esłan e , a  n ie  zam ów , n ie  b ęd ą  h o n o ro w an e .

Drukarnia Pomorska ?-» P. P, S, Grudziądz, ul. Małogroblowa 2, Telefon 1215,


